
 
IZABELA BŁAUT
ur. 1926; Lida

 
Miejsce i czas wydarzeń Lublin, PRL

Słowa kluczowe Lublin, PRL, nauka, rodzina szkoła im.Tadeusza
Kościuszki, ulica Bernardyńska, edukacja, Liceum
Ogólnokształcące im. hetmana Jana Zamoyskiegoo,
Katolicki Uniwersytet Lubelski, życie codzienne w PRL,
projekt historia zamknięta w mieszkaniu. Opowieści o PRL

 
Mama dbała żebyśmy się uczyli
Nasza mama bardzo dbała o to, żebyśmy się uczyli i od razu po powrocie pomyślała
o szkołach. Ja poszłam do szkoły imienia Tadeusza Kościuszki. Lekcje odbywały się
w gmachu Vetterów na Bernardyńskiej ulicy i to była szkoła przyspieszona. Były takie
szkoły  początkowo,  które  przerabiały  materiał  jednego roku przez pół  roku.  Do
niczego była taka szkoła,  bo potem się okazało,  że jednak nie można przerobić
całego materiału.  Trzeba było sobie po prostu uzupełniać,  nie tylko wtedy,  ale i
później całe życie. Ja właśnie całe życie się uczę, bo jako przewodnik, jako prawnik
musiałam. Mój brat znalazł się w szkole imienia hetmana Zamojskiego i tę szkołę
ukończył. Później były naturalnie problemy z dostaniem się na studia. Ja się od razu
zdecydowałam na KUL, ale mój brat chciał zostać lekarzem sportowym, ponieważ
kochał sport, sam grał w kosza, był bardzo wysoki, mił metr dziewięćdziesiąt trzy
wzrostu. Także wyrósł mocno mimo takich trudnych warunków życiowych. Próbował
też boksu.  
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